
staje. Niewąfpiono przeto ze takowy fenomen 
jest skutkiem płynu elektrycznego; szło tylko 
naznaczyć teorya działania takowego organu. 
P o r ó w n y w a n o go z butelką l e y d e y s k ą ; lecz 
nowy sposób elektryzowania się ciał, wyna­
leziony przez W o l t ę naydogodniey takowe 
objawienie wykładają. Ryba kurcząc się i ści­
skając przez zetknięcie umyślnego na to orga­
nu, elektryzuje się na kształt galwanicznego 
stosu, a dotykając cię na ówczas tak nabitego 
elektrycznością organu, odbieramy podobne 
odrętwienie, jaki mamy ze stosu galwanicznego., 

XLVIII. 

O SKUTKACH CHEMICZNYCH STOSU 
GALWANICZNEGO. 

295. W i d z i e l i ś m y w doświadczeniu pierwszem i dru-
giem, że zetcbnięcie się dwócb na sucho prze­
wodników (292) wzbudza w nich elektryczność 
wstanie przeciwnym, ale ilość wzbudzonego 
w nich płynu jest mała , nieczynna, i zaledwie 
za pomocą dobrego kondensatora wyśledzać 
się daje; w drugim zaś przypadku (293) za po­
mocą tylko przekładki wilgotney udział czyli 
wolii*- krążenie się wzbudza. Z tego tedy 
wnieść wypada żeby napięcie (tensio) elektry­
czne poczęło bydż czynne i zrobiło tak na­
zwane ogniwo Woltowego łańcucha , muszą 
dwa przewodniki po zetknięciu się z sobą, je-

* . szczć 
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szcze stykać się z suchym iak np: papierem w 
stosie Zamboniego albo jeszcze lepiey z mo­
krym pul przewodnikiem iak w zwyczaynym 
składzie kiedy używamy przekładek sukien­
nych zmaczanych w wodzie słoney lub rosla-
ney iakim kwasem. W tenczas to postrzedz 
można wyraźnie że zynk stykając się z wodą , 
kiedy razem iest w zetknięciu i z miedzią, nie­
równie prędzey się oxyduje, aniżeli k(edy tyl­
ko wprost styka się z samą wodą: Jeżeli do 
wody doda się cokolwiek kwasu siarczanego, 
niedokwa^zenie zynku idzie jak nayżywiey, na 
powierzchni zas' miedzi wydobywają się ciągle 
bębclki gazu wodorodnego, chociaż metal ten 
ani się niedokwasza ani rozpuszcza. (*) 

9 6 . Łańcuch więc galwaniczny Wolty powstaje z 
połączenia pojedynczych ogniw czy przez n-
kładanie jednych na drugich , czy przez pole­
czenie za pomocą przewodników położonych 
obok siebie, natenczas to za połączeniem dwóch 
biegunów elektryczność wciągiem iest porusze­
niu, którey ilość jest W stosunku mnożących 
ogniw i stykającey się powierzchni, a każde z 
z pojedynczych ogniw samo się przez zetknię­
cie nabijając i rozbra ja jąc , nictylko moc swo-
ią natęża ale iak widzieliśmy wslosie odosobnio­
nym począwszy od środka kolumny rozclfo-

(') Patrz ChemiH SaiaUec. 1816. kurta 66. 



dzi się po obu stronach z coraz znacznieyszem 
natężeniem, formując jakby ba l t ryą elekt:} 
czną złożoną z wielu szczególnych butelek ley-
deyskich; albo jak w nicodosobnionym sto­
pniami wzrasta aż do naywyż^zego odsunienia 
się od krążka który iest w zetknięciu z ziemią. 
W lakiem przeto połączeniu biegunów stos 
przez zkombinowanie się e lektryczności -przy-
cliodzi do równowagi , ale tylko na moment 
bo zetknięcie się metaliów znosi ją i znowu 
czynność, czyJi krążenie wznieca. , 

Dla wytłómaczenia rozmaitych objawień ele­
ktrycznych stosu całego, rozbierzmy co się tu 
dzieie np: z jednym przewodnikiem czy pół 
przewodnikiem mokrym zostającym między 
dwiema parami krążków metallicznych su­
chych. Przewodnik tu mokry ma na iedney 
swójey powierzchni elektryczność dodatnią na 
drugley ujemną ; jeżeli/przeto płyn jest złożof 
ny z dwóch pierwiastków których, usposobie­
nie do objawień elektrycznych iest różne i 
tedy pierwiastki będą pędzone od elektryczno-, 
ści wzbudzoiiey w strony przeciwne, a jeżeli­
by który jeszcze miał znaczne powinowactwo 
do jednego z metal iów, natenczas i Odepchnię­
ty od • elektryczności podobney i przyciągnię-
tey na skutek powinowactwa, rozerwie pier­
wszy swóy związek a uda się dla weyśria w 
drugi, tam częścią się połączy, częścią w stanie 
wolnym się ukaże .—Miedź np: ma ełektry-
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czność ujemna, zynk dodatnią, prócz tego zynk 
ma powinowactwo znaczne do kwasorodu, więc 
woda nasycając mokrego przewodnika składa­
jąc się zwodorodu i kwasorodu rozłączy s i ę ; 
kwasoród z elektrycznością uiemną, odepchnię­
ty przez elektryczność miedzi ku zyukowi, a 
pociągnięty raz od elektryczności dodatni<śv sa­
mego zynku, drugi raźna skutek większego po­
winowactwa zynku do kwasorodu, uda się w tę 
stronę i częścią go w niedokwas zamieni, Czę­
ścią w stanie wolnym na jego powierzchni się 
wykaże. Toż samo się dzieje wsposób prze­
ciwny z wodorodemi 

Jeżeli zamiast jednego ogniwa złożony będzie 
Stos od znaczney liczby par krążków, i druty 
idące od biegunów przedzielone ciałem jakiem 
zbliżą się do siebie, natenczas' działanie ele­
ktryczności idzie bez przerwy i lak je t mo­
cne, iż nietylko trudne do stopienia i zapalenia 
ciała, między biegunami znaydujące się iopią i pa­
lą: ale wszyslkie niemal dotąd ńierozłożone zwią­
zki chemiczne rozrabiają się Ua swoie pierwiastki • 
T y m sposobem Dawy pomyślnie porozkładał 
ziemie i alkali, i okazał ; że się składają •/. no­
wych melal lów i kwasorodu a zatem w tym 
stauie jak zwyczaynie ich znamy Są w rzeczy 
samey niedokwasamu —• Biorąc pod podobne 
doświadczenia rozczyny soli rozmaitych, wo­
dę lub inne znajome z w i ą z k i ; toż samo się na 
nich prawdzi, a we wszystkich zdarzeniach 



kwasoród zbiera się na J biegunie dodatnim a 
zasady lub wodoród na biegunie ujemnym. 

Wzłożeniu stosu galwanicznego dwie jeszcze 
szczególne własności zgodne z doświadczeniem" 
się dostrzegają. Pierwsza: kiedy idzie o na­
pięcie mocy elektryczney, to iest: o rozkład 
związków chemicznych, tam liczba par krąż* 
ków'większo zda się mieć znaczenie, lak dale­
ce: że bez względu na ich powierzchnią sku­
tki idą w stosunku pomnożonych oddzielnych 
ogniw. Jeżeli zaś idzie o ilość samey ele­
ktryczności , ta jest w stosunku obszernosci po­
wierzchni; tak dalece: że za pomocą appara-
lu w Londynie klóry z 200. oddzielnych się 
składał, a każdy miał 10. par tablic melalli-
cznych od 02. calów kwadratowych powie­
rzchni, a przeto k ló ry łączył oba w sobie wa­
runki, były objawienia następujące; dwa ka­
wałki węgla położone z biegunami i zbliżone 
do siebie rozrzarzały. się białym ogniem, od­
dalone zaś od siebie na, cztery cale przesyła­
ły przez rozrzarzone powietrze mocne iskry e-
leklryczne, w kształcie łuku światłego w górę 
wygiętego: W t y m - ł u k u topiła się platyna, 
kwarc, szafier, magnezya; dyameut zaś i w ę ­
giel nikły natychmiast: baterya z ilaszok leydcy-
skich zetknięta z biegunami nabijała się w mo­
mencie, i inne sadzwyczayne objawienia na­
tychmiast się odbywały; toż samo działo się 
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i VT rurce z którey wyciągnięto powietrze, a 
nawet wszystkie takowa skutki były wido-
cznieysze. 

O M A G N E T Y Z M I E . . 

XLVII. 

°00. Slan promienisty płynu magnetycznego wy­
prowadzając gó za granicę oczewislszych na nim 
dos'wiadczeń, każe z samych tylko niektórych 
skutków domyślać się jego przyrodzenia. Od 
naydawnieyszego przeto czasu postrzegano w 
magnesie własność, dla którey przyciągał żela­
zo wiedziano nawet i otem, że mógł tey siły 

Midzielić żelazu, lecz odkrycie, że wolnie za­
wieszony jednym końcem obraca się na połu-
dnie drugim na północ, jak naużytecznieysze 
jego stanowi zastosowanie tak od tey epoki, 
która przy końcu dwunastego wieku nastąpiła, 
zaczęto bliżey rozpatrywać się w przyrodzeniu 
lego płynu , a ledwo w naszych czasach potra­
fiono ogólnieysze w tym względzie ustanowić 
zasady, 

XLVIII. 

TEORYA MAGNETYZMU. 

*'» Porównywając między sobą w ogólności obja­
wienia magnetyczue i elektryczne, zdajemy się 


	jwfs - 0247
	jwfs - 0248
	jwfs - 0249
	jwfs - 0250
	jwfs - 0251
	jwfs - 0278

